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Pismo poświęcone sprawie robotników i inteligencji pracujące].
Badakcja i administra ja Przejazd Ns 8. T E L E F O N  jtfs 32.
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UMęczale mk. 7.59, kwarta!*!« mk 22.50, rocznie mk. 90.0° 
£a odoeszenU do domu lub pm aylkf pocztową miesięcznie mk. iJÜX

C e n »  n u m e r u  p o j s d f A c z a g o  3 0  f e n . .

Administracja otwarta od g. 9  rano do 7 w iecz. 
Redaktor przyjmuje od  g. 12 d o  2 po południu-

Rękopisów nienadających się do druku Redakcja nie zwraca. 
Artykuły bez oznaczenia honorarium uważane są ’a be^rłatne.

C E R A  O G Ł O S Z Ę * .
Przed tekstem mk. 2.50, w tekście mk. 300, po fetict* 
reklam; mk. 2.00, nekrologi mk. 150, zwyczajne 90 feiw 

za wiersz petitowy jednotamowy.
Ogłoszenia drobne 15 fen. za wyraz, nalmnia) mk. 1.50 

Ogłoszenia z*młe|scowe 10 proacnt droi«J.

Teatr Polski
D zielna 18*

pod dyreVe]q f r ,  R y o h t * » a l i U |« ,  
• M t M M I W M *  I M M M *  • • • • •

Środa 7 »tycznia po ctnaeli najniiszych

» 'I  _ _  I I I _________ . ' I I

wodewil w S obr. A. Szobera.

W* czwartek 8 stycznia wleci.
W sobotę 8 styaznla o g. 3 po poL

Konstytucja
B. Oorezyńsklego.

Ożywienie się walk na wschodzie
(za  D ynaburgiam  i n a  Wołyniu),

Komitat SdJn tamliw
z  dnia 6  «tycznia.

Front Utewsko-blałoruskk
W rozwinięciu naszej akcji n a  pół­

noc  i w schód Od Dynaburga oddziały 
nasze  1 ło tew skie  zajęły rzeki Tuby, 
następnie  przez Wyszki I s tac ję  Maii- 
nówke do Dfwiny.

Nojściślcjsry kon tak t z wojskami 
8 'im i m w iązany.-  

_ Silny e tak  bolszewicki n a  przy- 
ek m ostowy Bobrujska pod wsią

nów ki

j x l j 1

 ̂ Ili

W awulice krwawo odparto , b io rąc  kilku* 
dziesięciu Jeńców.

Front wołyński.
Na w schód o d  Rokitna n a s i  od* 

dział wywiadowczy dokonał o s trego  wy­
padu, rozbijając  pod B ałokorewiczam i 
os łonę  pancernego pociągu bolszewic­
kiego. Wzięto przytem kilkunastu jeń­
ców i jeden karabin maszynowy.

Na całym froncie obus tronna  o l i ­
wiona działalność wywiadowcza.

P od  nieobecność szefa sz tabu  ge­
nera lnego

Haller, genera ł  podporucznik.

Ostateczna formuła Rady Najwyższej.
PARyz, 6 stycznia. (PAT) „Havas* 

Panu von Lersnerowi sakomnniKowano 
tre ść  formuły, przyjętej przez Radę NaJ- 
wyiszą, w sprawie dostarczenia  Niemcom 
kontra.«tów portowych. Form uła  zazna­
cza, t e  osiągnięto os ta teczne  porozu­
mienie 1 nadmienia o zarządzeniach nie­
zbędnych związanych z wejściem w ży­
cie t ra k ta tu  pokojowego. Term in wy­
miany not oznaczono na sobo tę , 10 b- m.

PA hyz. 6 stycznia. (PAT). .Havas* 
R ada N a jw y± aza  p o sta n o w iła ,

[ B
SOWY JORK 6 stycznia (PAT). 

Sfery finansowe ogłaszaią, te  zgadzają się, 
a teby przemysłowcom, mającym zająć się 
wywozem artykułów do wyrównania szkód 
poczynionych przez wojnę, udzielić po­
tyczki w ogólnej kwoci® 16 miijoi ów do­
larów. Z  t e j  s u m y  8  m i l j p n ó w  m a

Polska i katolicyzm.
PARYZ, 6 »tycznia (PAT) Hava* 

spóźniony. „Ganloil* w artykule f a ty g ­
owanym „Pohka i papiestwo«, oświadcza, 
t e  losy Polski są bardro walne dla całego 
fwiata katolickiego. Polacy reprezentują 
wyznanie katolickie wśród narodów sło­
wiańskich. Pomiędzy misją katolicką a 
kursem rosyjskim lub pruskim istnieje 
Wielka sprzeczność. Katolicka Francja ran­
na lecz zwycięska odczuwa gorąco duszą 
■adzieję Polski męczenn czki wskrzeszonej 
wspólnym wysiłkiem.

Sprostowani! sensacyjne] pogłoski.
WARSZAWA, 6 stycznia (PAT) „Mor- 

genzeitnng* z dnia 5-jjo stycznia donosi 
rzekomo s dyplomatycznych kół koaiicyj-

± o  N iem oy m a ją  w y d a ć  n a ty c h ­
m ia s t  192 t y s ią c e  to n  m a te r ja -  
łó w  p o r to w y c h , natom iast i ą d a n i a  
w y d a n ia  4 0 0  to n  z o s t a ło  ob n i­
ż o n e  d o  3 0 0  t y s i ę i y .  Szczegóły 
będą  zaw arte  w liście, który  C lem en­
ceau  prześle Lersnerowi, po wymianie 
trak ta tów . Wymiana ta  uległa opóźnie­
niu z powodu przygotowali do wejścia 
w tycie t rak ta tu  pokojowego. O dpo­
wiednie komisje ukończą swe p race  w 
tym tygodniu.

I .
b y ć  p r z e z n a o z o n y c h  nn lo k o ­
m o ty w y  d la  P o lsk i, 5 miljonów na 
przybory elektryczne dla Francji i Belgji, 
oraz maszyny rolnicze dla Aflgljl i 5 mi­
ljonów dla odbudowy przemyśla metalur­
gicznego we Francji.

nycb, jakoby między koalicją a rządami 
praskim i warszawskim toczyły się roko­
wania, zmierzające do przyznania Śląska 
cieszyńskiego państwu czechosłowackiemu 
wzamian za gospodarkę i inne terytorjalne 
korzyści, mające być przyznane państwu 
polskiemu. Wydział prasowy Ministerstwa 
spraw zagranicznych komunikuje, te  cała 
ta wiadomość jest zmyślona.

Wykrycie spisku bolszewickiego w Rydze.
WILNo, 6 stycznia (PAT). W Rydze 

wykryte spisek bolszewicki, na którego 
tropie władze były jn t  od dłoiszego czasu. 
Aresztowano kilkudnietięciu agitatorów. 
Na podstawie ich zesnań znaleziono w 
Wulmarze, Wenden i Rydze składy broni 
oraz wykryto tajną drukarnią. Podczas 
zaimowania drukarni przez wojsko, przy­

szło do wymiany strzałów, w której wyni­
ka zginęło 7 osób.

Koalicja a Austria.
PARYZ, 6-gD stycznia. (PAT) Havas. 

Rada Najwyższa pod przewodnictwem pana 
Clemenceau przyjęła formułę przedłotoną 
przez pana Louchera, stwierdzająca, te  do­
szło do porozumienia w sprawie okrętów 
zatopionych w Scapa Flcv. Jednocześnie 
pan Loucher przedstawił stan krytyczny 
żywnościowy w Austrii, gdzie zapasy wy­
starczą tylko do 30 styczuia. Rada Naj- 
wyłsza przyrzekła zaopatrywać Austrję w 
tywność, lecz sprawa kredytu w dolarach, 
co do którego Stany Z,ednoczone nia dały 
jeszcoe odp iwiedzi, jest przyczyną opó­
źniania się dostawy.

PARYZ, 6-go stycznia. (PAT) Havas. 
Rada na, wyższa zwróciła się do Stanów 
Zjednoczonych z naglącym wezwaniem 
otwarcia kredytów dla zaopatrzenia w ty ­
wność Austrji.

Towarzystwo żeglugi napowietrznej.
WARSZAWA, 6-go stycznia. (PAT). 

W Warszawie tworzy się „Narodowe To­
warzystwo żeglugi napowietrznej w Pol­
sce" za inicjatywą księcia Stanisława Lu­
bomirskiego. Zamierza ono nrnchotnić 
5 linji napowietrznych, a to: Warszawa— 
Kraków, Warszawa—Poznań, Warszawa— 
Wilno, Warszawa—Gdańsk i Warszawa— 
Lwów. Część aparatów próbnych przy­
była ju t  do Gdańska. Kapitał zakładowy 
Towarzystwa wynosi 16 1 pół miljona ma*

, rek. Spółkę finansuje „Poznański Bank
S ółek Zarobkowych" przy udziale angiel­
skiego Tow. „Na udly Page".

Trzęsienie ziemi w Meksyku.
MEKSYK. 6 stycznia. (PAT) Silna 

trzęsienie ziemi nawiedziło różne okolice 
Meksyku, zwłaszcza prowincję Vera-Crouz: 
Są ofiary w ludziach, szkody bardzo zna­
czne. Trzęsienie to odczuto równiet w za­
toce, gdzie są tak ie  olbrzymie szkody I 
wiele ofiar.

liki PWliS Dû Ë II.
WARSZAWA, 6 stycznia. (PAT). W 

czasopiśmie „Przem ysł i Handel*, wyda­
wanym p rz fs  Ministerstwo przemysłu 
I handlu, p rzedstaw ia pan Czesław Klar- 
n e r  zadanie  t horoskopy naszego p rze­
m ysłu  na  rok  1920. Wedle o s ta tn ich  
danych, w drugiej połowie ro k u  1919 
uruchom iono  zaledwie 18 procent prze­
mysłu m echanicznego, 20 p ro cen t  włók­
nistego f 40 procent spo ty  wczego. Mimo 
to  uważa a u to r  sy tuację  dla naszego 
przem ysłu  ze względu n a  konjukturę  
o becną  na  rynkach własnych i zag ra­
nicznych za  pomyślną. Z apo trzebow a­
nie własne ! niemożliwość konkurencji

zagraniczne] za względu na  stosunki 
walutowe, o twierają naszem u przemy­
słowi widoki korzystne i pozwalają mu 
pracow ać na eksport. Ze względu na 
niekorzystną relację waluty rozwinie slą 
nie tylko eksport  surowców lecz ta k te  
produktów przemysłowych. Praca  ro­
botnika zagranicą wynosi 25 franków 
dziennie, co  się równa 250 m arkom , a  
płaca robotnika u nas  wynosi 40 marek. 
Inicjatywa prywatna powołana jest do 
tego, aby m om ent ten  wykorzystać 1 
zorganizować nie eksport  rąk do prac% 
lecz produktów  przemysłowych.

Clemenceau pełen entuzjazmu i energii.
PARYŻ 6 stycznia (PAT) W Dragui- 

gman 1 prem. Clemenceaa wygłosił mowę, 
w której nawoływał do utrzymania zgody 
pomiędzy partjami politycznemi, następ­
nie podniósł wartość żołnierza, jako twór­
cę zwycięatwa, wreszcie oświadczył, te  
wszyscy Francuzi mają obecnie dwa za­
dania do wykonania, a mianowicie dokła­
dną wpłatę podatków i produkcję jaknaj- 
większą.

WIEDEŃ 6 stycznia (PAT). .Echo 
de Paris* donosi, te go Clemenceau o- 
świadczyl wczoraj na zgromadzeniu, i t  
jest prawdą, te  postawiono jego kandy­
daturę na prezydenta.

Jeszcze jedno rozwiązanie problemu

PARY , 6  stycznia. (PAT.) Havas 
spófniony. „Pe ti t  Parisiens" donos) za 
„Pall Mal G azette*  przypuszczalne roz- 
w ązanie kwestji tureckiej nas tąp i  w 
ten  sposób, i a  K onstantynopol i cieś-

nlna zos taną  oddane  zarządowi między­
narodowemu, w którym Francja  i An- 
glja będą  miały większość głosów. Sie- 
dsiba rządu  tureckiego będzie przenie­
siona do Azji mniejszej. Su łtan  pozo­
s tan ie  w dalszym ciągu głową m aho­
metan, a  Konstantynopol Ich stolicą 
religijną.

la  drodze do załatwienia sprawy Rjekl.
PARYZ, 6 stycznia. (PAT.) „Matin* 

kom en tu jąc  przyjazd włoskiego prezy­
den ta  ministrów Nlttiego do Paryża, 
oświadcza, It istotnym celem  jego 
podróży jes t  spraw a Rjekl. Wszelkie 
trudności, jakie wskutek tej sprawy 
powstały, wynikły s tąd , t e  Włochy w 
trak tac ie  zawartym  nie wspomniały o 
tem . _ Obecnie Włochy dom agają  s ię ,  
by F rancja  dotrzym ała obietnicy l o b ­
jęła  pośrednictw o w sprawie porożu* 
mienia sią co  do Rjekl między Wło­
chami a  Jugosławią. J a k o  rekom pensatą  
Włosi c h c ą  odstąpić  Jugosławjl cząśd 
Dalmacji.
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z mil M znk-
W ubeęłym »mfesłicu grudniu axe- 

't*v robotniczych kooperatyw wytwórczych, 
Wchodzących w sl ład R*,1y Naczelnej Pol­
ak eh Snótek Wytwórczych uzyskał osta­
teczną legalizację nowych swych statutów, 
opracowanych na zasadzi« w^oru, przyję­
tego prze« wymienioną Radę. Wślad za 
dokonaną legał zac.ą odbyły te koopera­
tywy tebrania ogólne sprawozdawczo-or-
f,an zacyjne, poświęcone rozpatrzeniu do­
tychczasowej działalności orai wyborowi 
władz w myśl przepuów nowych statu­
tów.

Wszystkie wymienione zębrania ogól­
ne wykazały ten sarn rezultat zasadniczy: 
Spółki rozbijają się pomyślnie, wytwór­
czość ich rozszerza się, lecz wyniki, mo­
głyby być nieporównanie znaczniejsze, gdy­
by rpólki nie walczyły z brakiem ob­
li ego k-pltału obrotowego. Zagadnienie 
wię latw.go i taniego kredytu—oto spra­
wa dla spółki najważniejsza i najaktual­
niejsza. Rozstrzygnąć ją w kierunku p - 
iądany.u troź • eJynie odpowiednia akcja 
ze itr  ny państwa.

Dotychczasowe w tym względzis do­
j e n i e  spółek w stosunku do kredy-

• ó k ‘6iemi w myśl uchwał sejmowych 
n.¿porządfa i*tnieiąca przy minist. prze­
mysłu i handlu komisia kredytowa, da/a 
wyniki raczel opłakane* Trudności zwią­
zane z otrzymaniem tych kredytów przez 
kooperaiywy są tak wielkie, te  o wyko­
rzystaniu tego źródła na większą skalę nie 
może być mowy.

Nasuwa się w ęc konieczność asy- 
g n o w a n i a  przez państwo polskie specal-  
nego kredytu dla poparcia rozwoju koo­
peratyw Wytwórczych,—kredytu, napraw­
dę przystępu g )  i łatwego do uzyskana. 
Z- sirony Rady Polskich Spółek Wytwói- 
c ych zostały ju t  podjęte starania w celu 
podjęcia tej ważnej akcji w Sejmie I w 
rządzie. N Iiży się spodziewać, te  nowy 
gabinet zechce zabrać s ę energicznie do 
p parcia wysiłków naszego ruchu współ- 
dzielczo-wytwórczego, tembardziej, te  po- 

tulat ten został był zawarty w układzie 
rogramowym większości sejmowej, na 

iuóiej *ię oparł gabinet p. Skulskiego.
Trzeba też mieć nadzieję, że ze stro­

ny władz państwowych polskich doczeka 
się żywszego i realnego poparcia istnieją­
ca od kilku miesięcy Rada Naczelna Pol­
skich Spółek Wytwórczych, b»dąca repre­
zentantką wspólnych* interesóv ruchu 
współdzielczo-wytwórczego i powołana w 
prsyszlości do przeobrażeni się w Zwią­
zek Spółek, jako w centralę całej ich dzia­
łalności. Obecn e odgrywa ona bardzie] 
rolę organu kontrolującego, pomocniczego 
i przedstawicielskiego samodzielnie jednak 
akc|t {¡nansowo-gospodarczej nie prowa­
dzi- Odbyte ostatnio zebrania ogólne 
Bpółclt postanowiły pracować w dalszym 
ciągu energicznie nad rozszerzaniem dzia­
ła ności Ridy, nadając jej coraz szersze 
atrybucje i zaopatrując ją w należyte śro­
dki działania. Ale i pod tym względem 
dopiero konkretne popaicie władz pań­
stwowych pozwoli na nadanie działalno­
ści Rady właściwego rozpędu organizacyj­
nego. Ograniczając się na razie do uwag 
powyższych, podamy wkrótce szereg da­
nych liczb wych, ilustrujących dotychcza­
sową tak już owecną pracę kooperatyw 
wytwórczych, wvhodzących w skład Rady. 
Na zakończenie nadmienić nałeźy. iż s 
pośród organów państwowych polskich 
szczególnie na żywe uznanie zasługujące, 
poparcie z n a jd a ą  wymienione Spółki w 
ministerstwie b. dzielnicy pruskie), które 
źywemi czynami okazuje awe zrozumie­
nie względem naszego ruchu współdziel­
czo-wytwórczego.

O. S.

Kalendarzyk.

7
Środa

Dziś Juliana i Lucjana 
Jutro Seweryny 
Wschód słońca. 8 m. 12 
Zacbód „ 4 ra. 00 
Wschód księżyca 6 m. 43 
Zachód m 8 m. 38

Wspominki historyczne-
6. I. 15S2. Kiwerowa H>rka. Dzie­

sięcioletni rus-jm, l a w u ty  i» pośrednict­
wem j suity Poajewin« między Stef n j ui 
B a t ’rym, królea pilnklm, a Iwanom Groź­
nym, c ram mjikiew8'cini. Rozejra tan, 
niezwykle korzystny dla Połaci, zakońozył 
długotrwałe n>>j *dr '‘ar* u* Litwo i In- 
fla.ity. Upokorsony car musiał się w>rzec 
ro^czeu do siem li te w sko-rus^ich i ioflauc- 
ki h, które dobrowolnie a.> Z g uuata II 
Augusta przyłącayiy się do Polski.

Ze Z u > lazk ću >  ł  s to a > a rz y s ? e f i .
O gólne z e b r a n ia  p r a c o w n ik ó w  

Ec. le je k  d o ja zd o w y ch .
W niedziel« 11 bm. o 3 po poł. od­

będzie się ogólne zebranie koła praeowni- 
Ló* łódzkich kolui dojazdowych z naatgpu- 
jącym porz.idniem:

1) S rawosdsn e rrc/ne, 2) Wybór 
nowego sarsądu, 3) Dyskurs nud sprawą 
14 pensji i 4) Wolne wnioski.

Z eb ra n ie  p r a c o w n ik ó w  h o te ­
lo w y c h  i k ą p ie lo w y c h ,

W ponledzlftł.k da. 12 bm. o g. 7 
wlecz, od ętiz e nit} ogólne zubmnio cslon- 
ków Pol. Z-v. Ziw. Pracowników hotelo­
wych, kąpioiiWyeh i pokrewnych zawodów.

Ze zw iązk u  s z e w c ó w  i k a m a sz -  
ników .

W nledsielę dnia 11 bm. o gods. 4 
odb dzi ' i-ii 0  ;ól .o Zabrinia członków 
Pol. Zw. Z w. b * : w o ó w  i karaasznikow, na 
które prosi o jaknajliczniejsao przybycie

Zarząd.

T e o t r ,  muzyka I s z t u k o .
T e a tr  P o la k i.

Dziś w środę dniu 7 bm. Teatr Pol­
aki wyst>wia ostatni raz w sezon e po ce- 
naih n j llezyth melodyjny I dowcipny 
wudewl A. Szobera pt. „Podróż po War- 
szawie“.

W sobot*?, po poł. Teatr daje „Kon- 
atytucjj"  B. G)roiyńskiego.

Z miasta.
25-clo letni jubileusz kapłaństwa.

(k) Bardzo uroczścia obchodzono 
wczoraj 25-cio letni jubileusz kapłaństwa 
ks. prałata Wincentego Tymienieckiego, 
proboszcza parafji Śv. Stanisława Kostki.

Już około godz. 10 rano zaczęły na­
pływać echa ze sztandarami, delegacja i 
przedstawiciele różnych inst. i stowarzy­
szeń. W presblterjum zajęli władze woj­
skowe i komunlalne, członkowie komitetu, 
reprezentanci instytucji kulturalno-oświa­
towych, filantropijnych, przedstawicieli pra­
cy itd. O g. 11 jubilata przy dźwiękach 
orkiestry wprowadzono z plebanji pod bal* 
dachimym do kościoła.

Nabożeństwo przed Wielkim ołta­
rzem odprawiał jubilat w otoczeniu licz­
nego duchowieństwa. Ceremoniarzem u- 
roczystości kościelnej był ks. dr. Jan 
Krawczyk.

Podczas nabożeństwa 3 połączone 
chóry: sutnowy Św. H eronima i Marjań- 
ski wykonały pod batutą p. B. Ułi^sa i 
z towarzyszeniem organów orkiestry po­
licyjnej mszę jubileuszową Zangla. — Na 
Olfertorjum odśpiewano .Wjtaj Jezu" 
Malca.

W podniosłem kazaniu, ks. Giebar- 
towaki proboszcz z Konstantynowa, u- 
wydatnił zasługi jubilata  jako kapłana, 
patrjoty, obyw atela  kraju i działacza 
społecznego. Następnie odczytał nade­
słane depesze od arcybiskupa R att/ego  
nuncjusza papieskiego i ministra oświa­
ty Łopuszańskiego, który zasłużonem u 
pracownikowi oświatowem u przesyła 
gorąca tyczenia.

Po  ukończeniu uroczystości ko- 
icielnej, członkowie kom itetu delegacji 
i zaproszone osoby zgromadziły się o 
g. 1 i pół po południu w sali fabrycznej 
Tow. Akc. L. Geyera. Po ś rodku sali 
ustaw iono podjum, wysłane dywanami. 
Na powitanie jubilata, który wszedł na 
sa lę  w otoczeniu duchowieństwa, połą­
czone chóry kościelne odśpiewały — 
.Ad m ultos annoa”. Ks. p ra ła t  Tymie­

niecki zasiadł na fotelu, na  podjum, 
k tó re  okrążyli uczestnicy uroczystości, 
celem  złożenia mu hołdu.

Przemawiali: Ks. prałat Smidel, W. 
Czajewski, dr. F. Koziołkiewicz, L. Chwal- 
biński, K. Fiedler, Borysławski, Nowo- 
siela ti, poseł Haracz, Wolczyński i w. in.

P rzy j.i* d  pp«tnl«i>a m in is tr ó w .
k) Wczorai prrybyli do Łodzi prezy­

dent ministrów Leopold Skulski, w towa­
rzystw a sekretarz* swego p. Franciszka 
Bubieńskiego,

Na dworca kaliskim powitali premie­
ra «ojewoda łódzki A. Kamieński, starosta 
Zbroiek, członek M. R. N. Ł. Chwalbiński 
i delegaci obywateli miejskich.

Z dworca kolejowego p. Skulski udał 
się na plebmję kościoła Sw. Stanisława 
Kos'k;, w celu złożenia życzeń jubilatowi, 
prałatowi Tymienieckiemu.

RoxwAj s i k c l i i i o t a a  p o w a c io h a t g o .
(k) Rozwój szkolnictwa powszech­

nego w bieżącym roku szkolnym w po­
równaniu przedstawia się jak nas tę ­
puje: W czerwcu 1919 r. liczba szkół 
powszechnych wyniosła 146 o 660 od­
działach, w których pobierało naukę 
30,388 dzieci, w tej liczbie katolików 
16.746, ewangelików 5443, żydów 7ó97, 
dzieęi innych wyznań 502.

W listopadzie 1919 r. liczbą szkół 
powszechnych wynosiła 155 o 1004 od­
działach, w których pobierało  naukę 
50,926 dzieci, w tej liczbie katolików 
30,968, ewangelików 6162, żydów 12,855 
i dzieci Innych wyznań 941.

S i k a ł a  w l i c n r a a  alla d o r o a ły c h .
(k) W dniu 8 b. m. rozpoczną się 

lekcje w 4-klasowej szkole wieczorowej 
dla dorosłych (Nawrot 12) Polskiel Macie­
rzy Szkolnej. Wolne mie;sca są w klasie 
drugiej. Egzamin* poprawkowe i nowo- 
wstępujących rozpoczną się dnia 8 sty­
cznia.

Wszelkich informacji udziela kaace- 
larja szkoły od godziny 7 do 9-ej wieczo­
rem.

Za Sto««. H a n d lo w o A a  P o ta k lo h .
k) Na sobotnim posiedzeniu zarządu 

Stow. Handlowców Polskich omawiano 
sprawę zapowiedzianej w dniu 11 b. m. 
konferencji w Poznaniu. Postanowiono 
delegować pp. Kaff mkego, Ładewskiego,
F. Waszkiewicza, którzyby mogli zorjento- 
W-Ć się ostatneznie co do stanowiska, ja­
kie zająć zamierzs Związek poznański w 
tworzeniu centrali Związków pracowniczych 
i którzyby mogli po przyjeździe do Łodzi 
zdać na ogólnem zebraniu dokładne spra­
wozdanie, w celu umotliwienia ostateczne­
go wypowiedzenia się Stow. Haniilowcôv 
Pilskich w Łodzi, do której z tworzących 
się centrali przystąpić należy*

Z arx q d  i r z a a x s n l a  p isa rz y  gmin pow.
( ó d łk lo g o  m K a n s ta n tf  noariea
(—) Na ostatni-, m zebraniu o ¡działu 

łódzkiego crze«ce»ia (iaariy gmin pow. 
łódzkiego i ich pomocników wybrano Za­
rząd, *8<ład którego w e e / l :  Prezes—p. 
W. D -muWicz, wicaprezes I skarbnik w jed­
nej osobie—p. J. Sztark, »ekretarz — p. A. 
Kubera 1 wioaaekrstar* — p. T. Hetnu- 
aówna.

Jedoooseśnle członkowie Zrzeszenia 
■ebrsli aaięd.y anbą 179 mk, jako ofiaro 
as śoinierza polskiega.

A ra a z to w a n l* .
(k) Policja arsiztowała Ottona Fuk­

sa, aamiogakałego przy nl. Rozwadowskiej
12, który dopnśoił się kradeieły pra^day.

Wyrodna m atka .
(—) Onegdaj zgłosił się do policji 

Franciszek Sumlera, zamiestkaly przy n). 
Ogrodowej 29 i zakomunikował, ża u jeno 
clotii Elżbiety Nawrockiej (Chłodni 10) 
jest na mieaakaniu kobieta, która utopiła 
własne nowonarodzone dziecko w wiadrze 
wody. Dochodzenia w toku.

A r e s z to w a n ie  d e z e r t e r ó w .
( —) Polic!» arasztowała Hdraza A- 

bramowio«a (Połndn owł 14) l J ik u b i  Boi* 
ta (Nowomiejska 18) poszukiwanych przez 
P. K. U.

O blaoujqoa c ó r k a .
(k) Wawrzyniec Józefiak zawiadomił 

policję, że córka jego 18-letnia Wacława,- 
zabrawszy z biurka 2,500 rak. — uciekła

t  domu. Józęfiakdwoa obrana była w aksa­
mitne palto i buciki lakierowane. Za zbfe» 
gią wysłano listy gończe.

Z kraju.
Z K o n sta n ty n o w a .

J 'k  wiadomo, bnrsa wojenna nie 
ssczQtzila naizy h miast *c^ek 1 wii, a na­
sze miasto za iw j ludaoćcią, bezwarunko­
wo należy do tych, Łtóre arogl los wojny 
zmiótł z oblioza ziemi, jedynie tyik-- szcząt­
ki pozo t i ły  w postaci rozwrlonycb do­
mostw; — eskialetjr — urągające brakowi 
misazkań, chorobom, bjiroboclu I biedzie 
mieszkańców.

Mi .steczko, które przed wojną kwitło 
prs myslen i <loLr>l>ytam ml«sskańc(iw, aa- 
wieaiło się w wielkie cnieotarsyako, z przy- 
kremi pomnikami, świadcsącyml o szaleją­
cej buray ogniowej.

Bobotn k miejscowy, dawniej syty i 
obn'y, dziś pr/ygnteoiony ogólną drołysaą 
i bidkieiu zajęcia, błądai pośród rumowisk, 
płodny i bosy, ¿adny pracy, I traot wiaro 
w lepszą przyszłość, i w to, te  upragui.na 
w aid ość odrodzonej Polski, da mu możn iśd 
przetrwnd teraźniejszą bied«.

Jedyną żywotność wykasuje, «wałęsa 
a«dso i apatj« ogółu robotniczego Naród j- 
wy Związek Robotniczy,• nie agitacją, ula 
piąkneml słówkami, a praną i czyu m; t 
zaczyna robotnik rosumieć, ie  nasza przy* 
sał ió jest w naazem r*,kn, 1 i  zostaliśmy 
wyzwoleni nie tylko a pod jarzma junkrów 
ale i s pod wpływów niemieckich koloni­
stów to tej say oh, których ta jsat prawie 49 
proc.

Różne Instytucje na połytek ogóla 
rosną, jak grsyby po deszeau.

Z Iniojatywy Związku, powstała Koo­
peratywa Spożywcza „Wyiwolenie", prze­
wodniczącym i kierownikiem której, jest 
naaz t rezes.

Stowarzyszenie powstało prsed pięcio­
ma mideiącami, z drobnych składek robo­
czych, dzid liesy setki ozłonków 1 rozpo- 
rządi.» tyaląoami.

.Wyzwolasle* odrazę sobie ajednało 
Bympatję ogółu ! stale powiększa sl« ltesba 
oztonków, a na wiosnq m« być otworzoną 
fiija .Wyzwolenia" w drugiej dzialuloy 
miasta.

Ku nozeseniu rooznloy oswobodzenia 
się od najedś ów pruBkitih, odbyło sę ,  po 
uroozystem naboładstwia w iir>ejsc>wyn^ 
kościele, poSwięcenie i otwarcie „DoidH 
Ludowego" N. Z. R. ^ 1

W urocaystuści poświęcenia i otwar­
cia „Domu Ludowego* wzięły udział ce­
chy, etra4 ogniowa i cała ludność polska, 
po odś iewaniu kilku pieśni patrjotycaurcli 
prses uilsjsrowy chór kościelny, ks. pr. W. 
Gicbartowski, przemówił w ałowacli. pięk­
nych, o roesnioy oswobodzenia sią a pod 
prusikdw i o dniu podwójnie radosnym, w 
którym powstało Blow. .Wyzwoleni ", ja­
ko pierwsza placówka, — ekonomiczno- 
gospodircz», — Dom Ludowy N. Z. Bn 
jako druga placówka, moralno-oświatows.

W Domu Ludowym, mieści się herba­
ciarnia robotnicza, a a dniem 1 Stycznia
19 JO r., otwarta została biblioteka i c z y
tt i i l l ia .

W okresie drugiego półrocza r. b. od­
wiedź 1 nas nasa poseł, kol. B. F  chna, 1 
na urządzonym wiecu zdawał «prawozdanie 
a prac Sejmowych, naszego Klubu. Był 
u nas ta’ że znany dsiałaca kooperatysta 
p. R. Kieszezyńakl, naoselojk kancclarjl 
Starostwa ŁódskiegO.

Projekt budowy kolei, któraby prze­
chodziła bezpośrednio przea nasze miasto 
już powstał, ale niestety, ugrzązł gdzieś 
tak aamo, jak projekt budowy linjl tram­
wajowej kol. dojazdowych tlektr.; Konstan­
ty n ó w —Lutomiersk, a szkoda, bo robotnik 
nasz miałby prac« i nie potrzebowałby wy« 
oiągać ręki po jołrauino paóstwową.

Po Nowym Roku N. Z. R. pragnls 
utworzjć sekcję oświatową: wykłady po­
pularne, odc*yty z dziedzin h Btorji, geo­
grafii ojczystej, hygieny, ekonomji 1 innyoh 
O d c z u w a ć  się daje brak sił własnych 1 od­
powiednich podręczników. Tych, ttórzy 
się interesują oświatą uśrćd ludu robocze­
go, prońmy uprzejm e o przasłanle n«m 
inforinaoji, lub odpowiednich podręczni! ó v  
do Domu Ludowego N. Z. R. w Konstan­
tynowo._______ ________

Redaktor naczelny
S ta n is ła w  L e n a r to w ic z

F . M A J E R A N O  W S K I  O g ło szen ia  d ro b n e .
KRAWIEC 

uf. P iotrkow ska 182.
m

A  doli Plde zagubił Soiaf Wek­
sel na 100 rubli wystawiony 

prcez Karola Hana, niniejszym 
Unicwatnłony. 45—3

te, płace etny najwyższe. Długa 
JA 67 m. 9 front, zastać od 10, 
do 4, Śliwiński. 37— 1

Z agub.ono paszport na imię 
MałKi Fiszer, nl. Pusta J& 9. 

_________________________3 8 -3
Z agubiono lagltyrri. cnlebową 

na imię Morica Rosmana Ale­
ksandryjska X Z

Z agubiono legiłymacjcę ct;jebo- 
wą wydaną ua Józefa DJe- 

manta. Dzielna 25. 43—1
y  powodu wyjazdn sprredam

ai i _ l  sk,eP «»«-_________________i r i y w n y  dowiedzieć się mo/na,

S przedam niklowy ■ya^ubiouo Iegltyic. chiobow Milsza 34 .Owocarnia*. 5—1
na 25 szklanek. Wólczań; na imię 2ofJi DIemat, Ptotr- j f rna 25 

slca 79, m. 1*5. 41—2 kowska 58.
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